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WIADOMOSCI KRAJOWA; 
WILNO. d 

jego Cesarzewicowska Mość Wielki Kiążę 
Mikolaj Pawłowicz przyjechał w nocy z dnia 22 
na 25, bez zatreymania się, przez Rygę do Sb 
Petersburga. l Se i 

Daisiay o godzinie A z pohidnia, w-ssli pałacu 
gubernatorów (cywilnych, odprawi sę posiedzenie 
pubhezne Oddsiała Wileńskiego ' Towarzystwa 
Babliynego Rossyyskiego, na które zapraszają się 
osoby płci obojey wszystkich stanów i wyznań. 

Według zaprowadzonego oddawna zwyczaju; 
w czasie. teraźnieyszego krótkiego karnawału da. 
ua będzie jedna maskarada na dochod ubogich 
domu dobroczynności, w następującą niedzielę 
dnia 6 t. m. lutego w salach redutowych w do- 
mu WW. Miilerów. Dobrana muzyka, tudzież 
interesśvjące maski jąkie się gn tey mastarsdzie ` 
ukazać mają, sprawią przyjemną zabawę zgróś 
madzeniu. Biletow dostać można w sklepie do» 
mu dobroczynności, a także u JPana Bitnera u- 
trzymującego sale redutowe., > Aoo CY 

Opera Tanerćde, tak była wystawiona przez 
artystow niemieckich na luteyszymi teatrze; ġe 
publiczność: o jey powtórzenie” prosiła. S 

Od kilku dni; w sali pałacu gubernatorów 
cywilnych, w którey teraz odprawuią się obrady 
elekcyyne zgromadzenia szlacheckieg» tuteyszey 
guberni, wystawiony: jest piękny obraz Maryi 
Magdaleny Batoniego; ż galeryi drezdeńskiey; ro- 
boty P. Hłybowskiego, który dawniey był uczniem 
szkoły tuteyszey malarstwa, a potóm przez lat 
kilka doskonalił się zagranicą, anaydłużey w po- 
mienioney galeryi. 


KRÓLESTWO POLSKIE. 


Warszawa dnia 6 stycznia. 


-> Stosownie do wyroku J. C.-K. Mości Pana 
naszego miłościwego, z dnia 24 listopada (6 gru. 
dnia ) 1820, w którym Nayjaśnieyszy Pan nakas 
zuie, aby Senat na pierwszćm zebraniu się przy» 
stąpił do wybrania kandydatów na mieysca wa- 
kuiące w Senacie. Prezes Senatu ma honor we» 
zwać JW. Senatorów Królestwa Polskiego żeby 
na dań 24 m. ir. b de Warszawy zjechać się 
raczyli, już tośdla dopełaienia woli Nayjaśniey. 
«szego Pana względem elekcyi, już też dla wysłu- 
chania przysięgi nowo mianowanych senatorów, 
jako też załatwienia rozmaitych od rad wojewódz- 
kich nadesłanych przedstawień, Dan w Warsza- 
«wie 5 lutego 1821; 


KURYER LITEWŚ 


„Kozietalski, 
rodaków; co wr. 1806 aa głos sławą izasługami ` 
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Wiadomość o życiu i zgonie Jana Leoia Konie: 
tulskiego Pułkownika Woysk Polskich, 

; Przeżywżzy lat 41, fozstał się: już. z. tym 

Światem Jan Leon Kosiętulski pułkownik woysk 

polskich. Oddać więc zasłużoną cześć temu, 


pięknemi przymiotanir umysłu i serca, a nade- 


wszystko walecznością i mę:twem znakomitemu 
spółziomkowi, jest powinnością obywatela 4 przys 
jaciela -tém bardziey; że pochwała sczegółna cno», 
tliwego męża jest oraz pochwałą wszystkich jei 
mu podobnych, Jan Leen Kozietulski był. bez 
zaprzeczenia jednym z tych enotliwych oyczyzny. 
synów, oo Sie w ostatnich czasach do uświetnie= 
nia imienia polskiego niemało przyłożyli; do wdzięs 
czności zatem naszćy i uszanowania nmiezaprze* 
ezonego, jak wszyscy mein i. cnetliwi, nabył, 
prawa. Zaledwie wiek młodziański skończywszy. 


okrytych wodzów Poniatowskiego, Zajączkai Dą. 
browskiego; pod narodowe pospicszyh znaki. Kie- 
dy zaś po, krótkiey ; leez stanowozey 1807 E 
kampanii pułk lekkókoany polski pod zisczytném, 
Wauncentego Hrabi Krasińskiego dowodztwóm zo- 
stający, w południowe kraje Europy pdać się mu- 
siał, Jan Koziętuiski przeszedłszy w tymże. pałku. 
niższe sczeble woyskowe; do stopnia Szefa szwae 
dronu wyniesionym został, i w tymto stopnių 
pamiętną pod Samo-Sierra stoczył walkę, Ww któ- 
rey nie tylko siebie, lecz i towarzyszów broni 
szwadron ten składających, tudzież pułk lekko- 
konny polski Wincentego Hrabi Krasińskiego, 
wiekopomną okrył sławą. Niedostępny . wąwoź 
pod Samo-Sierra przez 12 tysięcy Hiszpanów. 
i Anglików broniony, kilkunastu działami. naje» 
żony, napróżno Francuzi zdobydź kilkakrotnie 
usiłowali. Zostawione było męztwu Polaków, aby 
jednym tylko szwadronem cudu tego dckazali, a 
szwadronem tym dowodził Kozietulski. 
wszystkie nieprzyjacielskie działa, zabrano liczne- 
go niewolnika ; reszta nieprzyjacioł ucieczką się 
ratowała, a bramy Madrytu otworzyły się zwy- 


cięzcy..... Już wymownieysze uczonych rodaków" 


i cudzoziemców pióra wystawiły nie raz 'wierny 
obraz tego pamiętnego zwycięztwa, o którćm do 
stoyny autor pochwały .walecznych Polaków w r. 
1809 słyszaney tak sprawiedliwie powiedział: 
o Póki waleczność będzie pomiędzy ludźmi w za- 
a Sozycie, póty pamięć bitwy pod Samo - Sierra 
„itych co ją stoczyli, słynąć nie przestanie”? 
Jakoż nie tylko już dzieje, ale i sztuki nadobne 


uwiecznić tego bohatyrśkiego czynu nie zaniędz, 


DN an än d m, 


był pierwsżym z, owych szlachetnych ` 
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bały, i uwielbienia powszechnego godnym ze o 
sądziły. Połączył się więc już teraz z wami 
duch Kozietulskiego drodzy serou jego przyjacie- 
le i towarzysze. broni, enotliwi t meint Dziewa- 
nowski, Krzyżanowski, Rudawski, Rowicki i inni 
wtym dniu sławy i żałoby dla Polaków na pla- 
cu bitwy polegli rycerze, Ww którey Kozietulski 
utraciwszy konia, i mając przeszyty gradem kul 


mundur, tylko z 36 mężnymi został. gPołączył | 


się duch Kozietulskiego i z tobą wielkich nadziei 
młodzieńcze pułkowniku Sobolewski , Bogucki, 
Horowicki, Surynie, Stabłewski, Wisniewski, Ga- 
jewski, Tòmióki, Kownacki, 'Górzeński, Kleniew- 
ski, których popioły ziemię starożytnych fberów 
użyźniają; połączył się z wami wszystkimi, co 
za sprawę óyczyzny chwśalebnie walczyć i ùm. 
rzeć umieliście. Spółrodacy wasi i ich następne 
pokolenia zapomnieć o was nigdy nie potrafią. 
Kozietulski za ©zyń takoświethy ` dostojeństwem 
oficera legii hońotoweyc i'Barona Cesarstwa fran- 
cuzkiego z dotacyą 6000 franków ozdobionym 
zóstał;"pułk/ zaś lezkokónny* Hrabi: Krasińskiego 
odtąd część gwsrdyi Ceżartt wa frańcuzkiego skłaż 
dać waczął, Wkrótce postey bitwie pułk Kra. 
sińskiego o nad brzegów "Tagu" ma brzegi Dunai 
ju; zwycięztwy Jona Sobieskiego pamiętne; pośpie- 
Sżyć immtóiał, a $tratiwszy mie miało walecznych 
pod "Wógrańi; nówemi okryk się wawtżyny ; dd 
których zebrania Kosietulski; odniosłszy ranę, nie 
rhiło się przyózynił, W katnpanii 182% dwa Fa: 
ży sńowu ciężko był raniorym, raz pod Sto: 
łeńskiem, drugi: rap pód małym Jarosławiem, gdzie 
kwaterę główną cofającego się. woyśka przeciw 
żwycięzkim siłom zasłonić i ocalić walecznością 
swą potrafił, za có stopień majora pułku gwardyi 
otrzymał. "Trudhoby było chcieć wyliczyć wszy- 


sikis świetne 6zyny, których" pułk gwardyilek= 


kokońńy polski, a z nim i Koziëtùlski, tak w tey: 
jak w następney kampanii dokonał; a jeżeli wav 
leczność, karność, wierność żołnierza polskiego 
zwrócić na siebie magie uwagę wspaniałego zwy 
ciężcy, i wskrzesiciela Polski, winną zachować 
pówińniśmy dla wszystkich poległych, równie jak 
i żyjących wdjówników naszych wdzięczność, en 
się śwą walecznością i postępowaniem zascpyt= 
nóm do zjednamia narodowi polskiemu szacuńku 
i przychylności "Wielkiego naszego Monarchy 
przyłożyli. Przy reórganizacyi woysk naszych, 
Jeń Kozietulski pułkownikiem dowodoą 4 pułkii 
ułanów mianowanym został; lecz zwątlone raha- 
mi i znojami wojennemi siły jego nie dozwoliły 
mu długo korzystać z tak znakomitego dowodu 
zaufania i względów, któremi Kozietulskiego J C. 


Mość rmaydostoynieyszy Wódz woysk polskich; 


prawdziwie zasługi, wartość i honor ńagradzać 
umiejący; zasczycał. Złożońeńńu ciągłą i długą 
ńiemocą wszelkie łożone starania přżywróció 
zdrowia i przedłużyć życia nie zdołały. ` Dnia 
Sgó bieżącego miesiąca i toku wypłacił Kozie: 
żulski dług śmiertelności, i rozstał się na zawsze 
ż drogą sercu jego oyczyzną i kochaną od niego 
rodziną. N.J, C. M. naczelny Wód: z odpowia- 
dającą stopniowi i zasłudze tak *waleczniego ofi- 
cera okazałością chciał go mieć pochowanym, i 
sam exportacyą ciała swą obecnością zaszczycić 
idókonać jey raczył; co bez wątpienia naywyż 
mównieyszym jest dowodem, jak wysóce wartość 
osobistą i waleczność Kozietulskiego cenił. Prze- 
biegłszy celnieysze zasługi zmarłego, należy choć 
w krótkości wspomnieć o charakterze osobistym 
Kotietulskiego. Kto go znał, ten przyzna zapeź 


wne; jak był łagodnym, ludzkim, uptzeymym 
sprawiedliwym, uczciwym, skromnym , bezintee 
ressowanym, statecznym, w powinnościach swych 
pilnym i gorliwym, nie uganiając się za błaskiem 
dostojeństw i sławy z powodu próżności; owszem 
za małość umysłu podobne zabiegi poczytując , 
'zasługiwać umiał postępowaniem nayszlachetniey« 
szóm na szacunek, poważenie i miłość współ« 
ziomków swoich bądź cywilnych, bądź woysko- 
wych, jako swych spółbraci i synów jedney oy- 
czyzny; zasługiwać umiał na względy, zaufanie 
i pochwały tych, pod których rozkazami-w za- 
wodzie woyskowym zasczytnie przez dat blizko 
14 zostawał. Oby ta krótka, lecz rzetelna, pochwa- 
ła zmarłego posłażyć mogła do rozkrzewienia cnot 
i uczuć szlachetnych, które Jana Kozietulskiego 
zdobiły! Oby w każdym polskim młodzieńcu za- 
wodowisię woyskowemu oddającym zasczepiło to 


„przekonanie, iż ukształcony umysł i serce są rze- 


czywistą drogą do osiągnienia prawdziwey, sławy, 
dodając nowego blaskti waleczności i męztwu, 
przez. które się dobrze zasłużyć Monarsze swemu 
i QOyczyżaie można: Aen ev Ski gd 

N D ën, e E wą 
"Od brzegów Menu dnia 23 stycznia: - Olda- 
łenie w miesiącu czerwcu r. 181g Pana. Oken; 
radoy' nadwornego, od katedry profesorskiey w Jes 
as, było powodem na seymie weymarskim do 
zapytania: ozyli według praw „urrędnik krajowy 
mróże bydź bez sąda' x wyroku oddsłonym? roza 
strżygniono je większością 16 kresćk przeciw 1x 
w potwierdzającym sposobie, lecz razem: posta« 
ńowiono upraszać Wielkiego Xrążęcia o wyraźna 


„zapewnienie, iż odtąd każdy nrzędnik z prawnych 


tylso przyczyn i według takichże przepisów be- 
dzie oddalonym: Uezyniono oraz uwagęy iż w kra» 
jach X:ążąt saskich migdy mie przyjęto zasady 
Go Jor gg oddalenia urzędników, i nigdysię to 
nie zdarzyło: ës: 

W niektórych pismach publicznych niemiec» 
kich (pisze gazeta hamburska) ozytamy następu» 
jący artykuł z Frankfertu nad Menem: — Sły= 
chać, iż pewna dyplomatyczna osoba napisała 
w poufałym lecz niewyciągającyni tajemnicy li» 
ście; że (jak się“ zdaje) obrady w Opawie tu i 
owdzie mylnie były tłamaczońe; gdy "sądżono ; 
że idzie o zniesienie konstytucyi reprezeńtacyyney 
w Neapolu, a nawet, iż w pewńym razie, dla 
zabezpieczenia na przyszłość, część kraju Obojey 
Sycylii, ma bydź. przyłączona: do innego ościen= 
nego' Mocarstwa. Taki zamiar nie zgadza się 
z wiadomym światu sposobem myślenia Monatchy 
jego, który podbitemu nawet krajowi, nadał po. 
dobną konstętucyą stosowną do ducha czasu; nie 
zgadza się oraz z systemiatem europeyskim, który- 
by przez oderwanie części kraju od Królestwa 
neapelitańskiego, gost«ł nadwerężonym , w spo- 
sobie niepodobnym do wynagrodzenia. ` Lost tem 
zaprzecza wyraźnie pogłosce, jakoby pewne pół. 
noche Mocarsttvo chciało jedaę wyspę na śro- 
dziemnóm morzu objąć w posiadłość, bez nad» 
wątlenia praw Króla neapolitańskiego: należy go 
raczey postawió w możności nadania narodowi 
swemtii wszelkich ustaw zgodnych z śpokoynością 
Europy: Wszskże narzucona od zbuntowanych 
żołnierzy konstytucya nie może bydź w żadnym 


„razie uważana ża dobroczynną. Kiedy Król bę- 


dzie prawdziwie woldaym; wtedy się widocznie os 
każe, iż dotąd samey tylko przemocy ulegał. 
Zmiszczenie tey przemocy, jest jedynym celent 


| 


wszystkich kroków do poskromienia tak długo 
już istniejących nieładow.” 

Jedna z gazet niemieckich umieściła co hastę- 
puje: Obskurantyzm nie wiele w tym roku po. 
stępu uczyni; Słońce bowiem jest panującym pla- 


netą. Ktożby mógł sądzić, iż pod tak oświeconym ` 
i oświecającym Panem duszy ciemńoty dokazywać © 
a "Król nass przegrał sprawę z nabywcą spad- 


potrafią? Gdzie oko swoje zwróci, coż się przed 
nim ukryć zdoła? gdzie dobroczynny jego pro- 
mień dochodzi, ktożby tam pragnął powrotu. nocy 
barbarcyństwał Słońce jest prawdziwóm wyobra-/ 
żeniem polityki. Ranca światło swoje tak na, a- 
mańas, jak na jabłko leśne; ńie daje żadnego moż 
nopoliam i przywilejów; pozwala nawet doyrże > 
wać roślinom truciznę w sche mającym, bo i 
wnich zaayduje sie lecząca własność, którą biegły 
chemik wyciąga, gdy tymozasem Die umiejętny: 
zabijasię. Nie zńa Zadaego stronnictwa; rozpę:. 


dza mgłę, która ma zaprzecza prawa oświecenia 


i użyźmiania ziemi. Nie chce jaśnieć dla siebie; 
lecz tylko dla powierzonych mu ciał niebieskich, 
ich mieszkańców, którzy światła jego pótrze-- 
bują. Ale gdzie promień jegó wcisuąć Się nie. 
moze, tam ciemnota 1 nędza panuje. Według. 
por roku miarkaje i pomnaża ciepło swoje, bo 
ciągły upał osuszyłby i spalił ziemię. Nie sądzi” 
upornie, iż lepiey, niech wszystko zniscżeje, by- 


` leby samo jaśniało; chętnie pozwała się zasłaniać 


chmurom , , kiedy ziemia potrzebuje deszczu.” 


GQ Sir 
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R n PAARCY A. 

„. Nasessyi izby deputowańych dhia 19 stycznia 
zdawano sprawę o petycyach niektórych miast, 
tyczących się ich dobra, tudzież osób prywatnych. 
Z tych nayważnieysza była jenerała Sarrazin 
skazanego na dźiesięćiolętnie roboty w kayda* 
nach za wielożeństwo. Ź.hł się w nićy na niet. 
prawne osądzeńie siebie, i prosił, aby sprawę 
jego na nowo sądzoao.  Wyrzekła izba, iż nie. 
należy do niey dag zdania o sprawie, która 
przeszła już przez wszystkie stopnie hierarchii 
sądowey. Sessya publiczna tey izby daia 22 stye 
dzúia rozpoczńie się od zdawania sprawy o in- 
nych petycyach, między któremi będzie ważna 
petycya pułkownika Simon, w którey zapytuje się, 
czyli według istniejącego prawodawstwa možna 
odebrać of:cęrowi Stopień ën bez sądowego wys 
róku? „O tey petycyi zda sprawę deputowany 
Forbin d'Jssarts. Pan Bignon, obrany deputowa- 
nym w dwóch departamentach, wyzśżego.Reńu 
i Wendeyskiego, doniósł listownie prezesowi izby; 
że.postanowii bydź reprezentantem departamen- 
tu wyższego-Renu. Ze kilku deputowańych jest 
w tymże przypadku, przeto będą nowe wybory 
w tych departamehtach, którym z tey przyczy” 
pr braknie należney liczby reprezentantów. 
| Z powodu prżypsdającey tego roku rocznicy 
zgonu Ludwika XVI w nmiedżielę, obchód jey 
żałobny odprawiać się będzie w całey Francyi 
dniem wprzódy, to jest 20 stycznia. Wydrukoż 
wano przeszło 5o00,000 eXemplarzy testamentu 
tego Króla, który w czasie corocznego obchodu 
zgonu jego czyta kapłan w każdym kościele. 

Dnia 18 stycznia miał osobne wysłuchanie u 
Króla margrabia de Riviere były poseł frańcuzki 


w. Stambule. 


_- Przybył do Paryża Lord angielski Sommer: 
set, wielkorządca na przylądku D beer Nadziei. 
Zakupił on wiele sprzętów ozdobnych do pała- 
cu wiekorządztwa swojego. Przybył także do 
Paryża Pan Correa la Serra pełnomocny minister 


portugalski przy rządzie Zjedaoczonych Stanów 
Ameryki półnccrey. "` ŁK 

'Xiężna Berry mile przyjęła podarunek wyna- 
Jażku Pan: Gay jubilera, który nazwał Kolędą 
Opatrzności. Jest to małenki okręcik, w któr, m 
Xiążę Bordeaux jey syn wydany jest w postawie 
leżącego, è przy nim leżą znaki królewskie. 


"ku po Xiążęcia Conti o miłą wysepkę Adam. 
Król więc musi, jako niegdyś Hrabia Prowancyi, 
a dziedńć po Xięciu Ooati; zapłacić. stronie, 
1,400,006 franków, w co wchodzi ptowizya A 
kosżta prawne. 

"Zrobiono w Paryża powóz mieśzórący Wans 
bie dogodnie 32 osób. Używać go mają na 
pocztach* 

“ Artyści dramstyczni rozmaitych teatrów pas 
ryzkich obchodzih dz' 15 stycznia rocznicę. pa 
miątki uródzin Moliera, oyca komedyi francuże 
kiey. Dzienniki paryżkie ganią mocno aktorów 
pierwszego i drugiego teatra francuzkiego oa bat: 
"dzo suchy obchód tey pamiątki, bo skończyło się 
ra grań sytuk Mobera; i uwieńczeniu popier= 
sia jeg  Chwalą tylkó teatr zwany gimhażyum, 
który; acz miedawno otworzony s przewyższył 
w tey mierze dwa wielkie teatra, bo dodał Soes 
nę zastósówaną doa Mlieray po którey wszyscy ` 
tego teatru axtorćwie wystąpi wszy, śpiewali piosn= 
ki poświęcone pemiątce jego. 4000: © 

' Paryż; dnia 20 stycthia: Czytamy w jednym 
ż tuteyszych dzienników, já rządy szwaycarski i 
sardyński miały niejską obawę z przyczyny zbie 
rania wię lcziego woyska austryackiegóo na gras 
nicy Tesyńskiey, Gryzóńskiey i Piemcntskiey, 
Dowiadajsmy się teraz, iż wer micree dano 
żaspókajające cbjaśń'enie. o 

Paa Peirhaws, szef batalioni w korpusie are 
tyllecy: "` fraqouzkiey, ogłosił; iż wyoalazł nie- 
wielki statek, który z małą liczbą  nieumieję> 
thych uswćt ludzi, może żniszczyć naywiększy 
okręt. Gdyby tak było, osczędziłoby się wydate 
ków aa kosżtowae okręty wojenne, Nie wyja: 
wil atóli tajemnicy swojey.' h f 


KRÓLES%WO OBSJEY SYCYLII ROSE 
Dostrżegacz austryacki z ds 26 stycznia żóy 
Wiera co następuje: „Z Neapolu d. 383 stycznia, 
Nie moie już więcey nikogo 'mamić chełpliwość 
pism publicznych ani mowy 'demagogów ; mie- 
wane z ich mównič; chociaż oboje od ostatnich 
6$miu dni uspokoiły się: znaczńie , widoczną jest ` 
rżeczą, iż wszystko szybkim. krokiem zbliża się 
do rożwiążamia. Za mim doszło jeszcze wezwa- 
nie Monarchów do Króla /Weapolitańskiego, po- 
wsżechńóm już było żdanić tych, którzy w pe: 
jakim względzie znają stan i potrzeby kraju, A 
jakiekolwiek mogłyby bydź ich widoki, iż tera” 
Źnieysża konstytucya utrzymać się nie może, Gdy 
minister Zurło rozesłał na d. 7 grudnia wiados 
my okolnik na prowincye; za co poźniey wyto” 
czonoó przeciwko niemu sprawę, sądzilón, iż uzyska 
przyzwolenie nietylko ' wszystkich. znakomitych 
ludzi w stolicy i ma prowincyach, ale nawet sas, 
mer przemagającey większości w parlamencie; 
zapewnienie jego nie opierało się na falszywych 
wiadomościach lub urojonych zasadach; jedno co 
przepomniał przełożyć, był bezpośredni. wpływ 
bojaźńi. Gdy parlament rozstrzygać miał wzglę= 
dem poselstwa królewskiego na d. 8., nie było 
dwudżicstu, a może dziesięcii członków, którzy= 
by głosowali za utrzymaniem konstytucyi biszpań- 
skiey, gdyby im nie grozili Węglarze i mała liczę 
Jí 


ba zapamiętałych demagogów. „Trzeba było bydź 
świadkiem tey mowy, ażeby można m eć wyobra- 
żenie o pogrążeniu, pomieszania i wstydzie wszy- 
stkich tych ludzi, którzy sami to; co mają za 
rzecz zguhną i nierożsądną , utwierdzili swojćm 
przyzwoleniem przez same tchórzostwo. Od ô- 
wego dnia widocznie pogorszył się stan rzeczy. Lu- 
dzie mający zdolności i talenta, których liozba 
istak nie była znaczną, zostali od spraw odda- 
łeni, lub sami usunęli się dobrowolnie. Zarząd 
cywilny i woyskowy, jak dalece w zupełnym sta- 
nie nierządu mówić można o zarządzie, powie- 
rzony jest nayniezdolnieyszym ludziom , którzy. 
öd dnia do dnia nie mogą sobie zaradzić , „ani 
własnych stronników zjednać zaufana. Jenerał 
Pepe i niektórzy wyuzdani republikanie, otacza- 


jący go i nim kierujący, są jedynymi i istotnymi 


` , panami kraju; panowanie ich zasadza się na sa- 
mym: terroryzmie. „Posiedzenia parlamentu, czu- 
' jącego swą słabość 3 nicość; «tylko dla tego są prze- 
znaczone, aby: przedstawiały jeszcze ludowi cień 
rządu, właściwie nigdzie nieistniejącego i podawa- 


ły patryotyćzne myśli przeciwko „dziennikom 1 


za nimi, które machinalnie wystawia mówca a 
sfiichacze obojętnie słuchają, Większa część de: 
pitowanych' pomimo bojażni terrorystów byłaby 
się już oddaliła, gdyby niewstrzymywała ich je- 
szcze wyznaczona dzienna. płaca po luidorze. 
Znikła zupełnie odwaga od czasu jak dzień- 
ñiki z d: 4 z. m. ogłósiły list, Króla francuzkie- 
go, w którym tenże zaprasza usilnie Króla neapo- 
litańskiego, aby skłonił' ucho swoje na wezwanie 
monarchów. Aż: do tego, czasu pocieszano się 
pówszechnie nadzieją, iż Erancya nie będziewspó]- 
mie działała z sprzymierzonymi Monarchami; leoz 
przeciwnie. Tuteysza gazeta nie należąca do nieu- 
miarkowanych (Independcnte z d 7) tłumaczy 
się w tey mierze. w skromnie „dobranych słowach: 
pomimo, że pierwiey przez nas udzielone i w wie- 
lu innych dziennikach potwierdzone wiadomości; 
względem rożporządzeń rządu. francuzkiego mia- 
ły na schie zupełne” prawdopodobieństwo, must: 
my jednak dzisiay wyznać sz, żalem, iż (nadzieje 
nasze były przynaymniey zawczesne, i że list 
Króla francuzkiego daje: powód do wielkiey oba- 
vr wżględem zamiarów „gabinetu francuzkiego 
przy niebezpieczeństwach grożących naszey kona 
stytucyi.« A oswoiwszy powoli czytelników swo+ 
ich z rzeczywistym stanem rzeczy , udziela im 
chętnie przyjacielskiey rady „żyć i umierać z kon- 
stytucyą hiszpańskąć O środkach obrony mó- 
wią' rozmaicie, piszą; wyrokują i ogłaszają; w i- 
$tocie zaś mało co, albo mic się wcale nie dzie- 
je. Przed kilką dniami zapewniano, iż na ró: 
Znych punktach prowincyi Abruzzo stanąć miało 
42000 ludzi; atoli pomimo osady w Pescara i 
Cioitella i niektórych małych miastach, mie ma 
więcey zebranych nad 2000 ludzi gotowych do 
boju. Polegają wiele na milicyi i ochotnikach; lecz, 
"aby wyruszyli, braknie pieniędzy i broni, a zapał 
patryotyczny nadto jest powolny > by taki nie- 
dóstatek uzupełnił. Jenerał Pepe spodziewał się 
%ebrać w Abruzzo 50,000 milicyy; przybywszy 
łamże został niezmiernie zawiedzionym; bruz- 
(zanie wsżyscy prawie oświadczyli, iż. nie myślą 
bynayrtniey wystawiać życia swojego za konstytu- 
erg hiszpanską; nie miał on więcey zebrać jak 5000 
oda, Gdyby nawet były środki do wystawienia 
woyska, to jednak wśródteraznieyszych okoliczno- 
ści byłoby niepodobieństwem przywrócić w nićm 
karńość i porwądek: Naylepsi jenerałowie Ca- 
e f 


"rascosa i Filangiêri i t. p. oddalili się; większą 
‘część dobrych oficerów 'poszła ża ich przykła- 
"dem, a jenerał kepe, nie jest z tych ludzi, któż! 


ryby, z niechętnych, źle płatnych i zupełnie wy- 
sziych z porządku żołnierzy, mógł utworzyć gor: 
sko. Wzajemna niechęć, skryte podeyrżenie panuje 
mie tylko między oficerami i szeregowymi ale na: 
wet między samymi oficerami, albowiem nikt 
nie jest pewien drugiego myśli, za którą byłby 
stroną, gdyby przyszło do boju. Codziennie nad- 
chodzą wiadomości o obruszeniy się woyska 
przeciwko swoim dowódzcom. W Cdapui ża- 
szły krwawe wypadki. Jenerał Arcovito miał po 
dwakróć doczynienia 3 zbuntowanem przeciwko 
sobie woyskiem, raz w Capui a drugi w Ger- 
mano 1 zaledwie swoje ocalił życie. W Salar- 
no odkryto podobnie spisek woyskowy i aresz*- 
towano wielu oficerów sztabowych. Jakie wras 
żenie czyni to wszystko. w Sycylii i z jaką gie" 
cierpliwością oczekują tamże uwolnienia od tak 
haniebnego jarzma nie trudno jest do poięcia. Sły- 
chać niekiedy dobrze myślących, lecz nie ma- 
jących dosyć światła do sądzenia należycie o skut 
kach z wielkich wypadków:  „ Nechayby obce 
Mocarstwa były spokoynemi, rzeczy te same już 
są bliskie upadku.” Istotnie teraźnieysza budowa 
musi upaść niebawem za pośrednictwem obcych 
Mocarstw lub bez tego. o samo widzą i nay- 
bardziey ograniczeni; atoli nie jest zupełnie rze- 
czą obojętną, wśród jakich upadnie okóliczności, 
Zostanie oddany samemu sobie Neapol, nie pè- 
wnieyszego, nad to , iż pod jednym lub drugim 
kształtem panowania, przeydzie całkowicie i zu- 
pełnię wy ręce małey liczby nayzapamiętalszych 
demagogów, którzy wtenczas wybierać będą za 
swoje. narzędzia i drabantów, nie ż wielkiego 
mnóżtwa Węglarzy, lecz z wydziałów sekt, to` 
jest z ludzi gotowych ma wszelkie bezprawia i 
występki. Ponieważ większa część tych, którzy 
przez nierostropność, próżność, późniey z bojaźni 
zapisali się na listę Węglarzów, wszyscy, osobli- 
wie oi eo, chociaż nie wiele, jednak. coś mają 
do stracenia, zmordowani są już nierządem i 
przy zupełnym systemacie terroryzmu nie mogą 
spodziewać się lepszego lesu, jak ich niesczęśli- 
wi współobywatele. Królestwo byłoby oddane na 
długi czas pod rząd kupy bandytów. Przy takich 
widokach, któżby. nie wolał raczey zezwolić na 


przywrócenie porządku przez obcych, chociażby 


się mu to zdawało bydź przykrem i upokarżają- 
cóm i ktożby nie wolał raczey mhieysze złe, riad 
niezawodnie większe? 


see, ryzk. (Zusch.)  Neapól, dnia 2 tr: 
cznia. Przygotowania nasze wojenne tworzą trzy 
linije. Głównemi stanowiskami obrony w zacho- 
déier prowincyi Abruzzo są Aquila i Autrodaco, . 
a we wschodniey Civitella i Pescara; droga mię- 
dzy Jiri i Fondi będzie przełamana, aby się sta= 
ła nieużytą. Druga linija ciągnie się od źródła 
rzeki Garigliana, aż do jey uyścia. Trzecia cią- 
gnie się wzdłuż Volturno, a służy jey za Środ- 
kowy punkt Capua. Żakonnicy z Monte Cdssi- 
no, ubiegając się z mieszkańcami, pracewali przy 
okopach obozowych. Jeśliby nieprzyjźciel wszy- 
stko to przełamał , może bydź jescze zatrzyma- 
ny w wąwozóch Monte-fórte i cieśninąch kat- 
dyńskich. ` WW prowincyach Abruzżo i w okrę” 
gach Molise i Sora nie masz człowieka zdatte= 
go do noszenia broni, któryby się w nich nię 
opatrzył inie był gótowym do obrony. p" 

` DODATEK: 


„w 


O dzićdzińon uniwersyteckim, i dkńegali sie 


- niey więcey jesc'c uczniów. 
nic inaego, tylko albo uledz żądaniu tey młodzie» , 


H 


d. 


DODATEK DO GAZETY KURYERA LITEWSKIEGO N. 15. 


KRÓLESTWO OROJEY: SYCYLII. 
ii (Z korr, hambur.) Neapol, dnia 5. stycznia. 
D'xie nayważnieysze twierdze państwa, które 
kłuczami də mego nazwać można, Geeta od stro- 
ny zachodniey, a GipiteJa gef, Tronto od stręny 
północao-ws<hodniey; znaydują, sig w dobrym 
stanie obrony. Pierwszy oddział woyska, pod 
rozkazami 
ftr; dyugi, -pod rozkazami jenerala Arrovito, dro- 
gi San Germano; a trzeci oddział pod wodzą je- 
nerała Pepe pasmo gór w prowicyach Abruzzo. 
Każdy z ttch oddziałów na pozy” scht po trzy 


legiony „prowińcion=lne. Liczba: wsysk Jini- 
jowych, stojąca już na pranicy, wynosi 50000 lu- 
dzi, nie licząc 6 to osdzenych wieysc warownych, 


a D M x 
We wszystkich gminach pcaranicznych GCZEL 
j d F H 


gólniey w prawiacyż 


się naylepsi strzelcy, kompaniami temi dowodzą 
po większey eręści cf cerowis cydżoziemscy; zqay- 
dog się teź naędcy nimi i Hiszpani. 


KRÓLESTWO. SARDYNSKIE 
Rozma:oe głosześo 0 razrdobu zeszłym % Tu- 
rypie. Gazęt: orsędowa w tey stelicy wycho- 
dząca tak -6ałą/ okoliczność opisałs: „Dnia ną 
styczaia czterech | uczigów udbiwersyteta turyń. 


skiego przyszło dą Lien Argtde, w czapkach * 


crerwon;ych 2 kokardami neapo] tańskiemi, gdsie 
oprócz rozmaslyck przechwałek nieprzyzwoitych 
wykrzykneli kilka razy: nicch Żyją M toch)! Poy- 
mino dwóch, pay wychodziłi z testru. Zebra- 
na kupa ucznióyć chciała ich eswobodzić ; lecz 
adjutant placu Palett a4iaeeżył ich usiłowa: 
mia. „Nszajptra, dma 22 stycenia po połndziw, 
„zgromadził się urzniówie w znaczoey liczhić wą 
ie glosno: 
uwolnienia kołegów swoich: 7 Przetożeni, uniwer- 
sytotu diużo starali się Wzpokcić tę młodzież, 
lecz nadaremnie, i o%szem przyłączyło się do 
Nie pozostawało 


Wolno iirukoioec denac? lleszka £ 
à Podziękowanie. ża 

Czyn ludzkości zamilczanym bydź nie powi; 

nien; rzadko się albowiem to zdarzać może, by 


kto nietylko łożył siły ku poratowaniu innego, ` 


śle madto by i własnego kosztu nieosczędzał. 
WiJPan Kraft doktor i operator Miński; widząc 


mię biedną i niż mającą Żadnego funduszu, a prze-. 


to nie będącą w stan:- nie tylko prosić! o łaskę 
jakiego dottora,,by siĘ zajął kuracyą córki mo- 
jey na wodną puohlinę chorującey, ale co wię- 
ksza za jekarstwo opłacić aptekarzowi; samą ludz- 
kost powodowany „ złożył konsylium i zają- 
wszy się staraniem o uratowanie córki mojey, 
dokonał operacyg , W krótkim ją czasie do zu- 
pełnego doprowadził zdrowia; aptekarz zaś miński 


, WJP. Szułe z właszey apteki bezpłatnie wszel= 


kie potrzebne łaskawie dostarczał lekarstwa. Tym 
tedy dwóm dobroczyńcem ludzkości , niemając 
sposobu wywdzięczenia się, publiczne składam pó- 
dziękowanie. Kapitanowa  woysk' Roszyyskich. 
| B J. Iwaszkiewiczowa, 
DTygódnik Wileński. . 
2. W drukarni XX? Pijarów u Alexandra 


$ É $ w; e 
jenerała „Amlrosio, strzeże drogi od 


deeliino, urządzone zosta»: 
ły kompanije Grrictów, między którymi znay dują 


Wilno dnia 4 Stycznia 1821 roku y. s$. 


ży, albo ją' siłą woyskową powściągnąć i nśmie« 
rzyć. Gubernator Turynu kaal wyśtąpić woy» 
sku, które wśród okrzyków:- Niech żyje Król! 
pociągrigło do gmachu uniwersyteckiego. Przy 
(kazano woysku, żeby: się z jak naywiększóm ua 
miarkowanierma sprawiało, starając się tylko rozi 
proszyć niespokoynych i wyrugować ich z tego 
gmachu, a unikać ranienia kogożkołwiek. Gdy 


- żołmierze stanęli przed bramą uniwersytetu, zo« 


stali ucznicw iego zatarassowanych w przysiona 
kach ławkami i stołami, i opatrzonych w ka= 


nienie, które, nyrzawszy żołnierzy, jak gred na - 


nich sypali, Nie wystrzelili żołnierze, ale za 
danym rozkazem opanowali wszystkie weyścia, 
zatarassowanie w jednćm  mieyscu rozrzucili. 
Wtedy część uczniów wypadła tym wyłoraem, 
1 uderzyła na zołnierzy, przy: czćm raniono ich 
około 20 b:gnetami, kilku nawet niebezpiecznie, 
1 poyniano nayburzliwszych. W rozprawie Leg 
ranili także uczniowie kilkunastu Żołnierzy tak 
Kamieniami jak wystrzałami z psstoletów, a jeden 


„z of'eerów był pchnięty puginałem. Zyrómadzo= 


ny lud w okolicy uniwersytetu chwaląc żołnie* 
rzy wykrzykiwał: Niech żyje Król! był kon 


 tent z umiarkowanego ich postępowania. , Ale 


tez i Król wyraźnie zsbromił im strzelać, i dla 
tego karabiny nie były ostremi ładunkami nabi- 
te.”  Dopóty słowa są gazety urzędowey pie- 
montskiey. Listy zaś prywatne z Turynu do» 


dag, że znowa dnia mastępującego (15 styczniaj 


był rozruch, w którym okolo 40 uczniów utra- 
ciło życie, i wielu ciężko było ranionych. Je- 


żeli potwierdzi się ta strata młodzieży, oczewi= 


sty wniosek, iż żołnierze strzelali dnia tego os 


strym nabojem. Ciekawe są sczegóły tego adas- 


rzenia w Turynie, 


` 


Kurs wileński na assygnaty od dnia DH 


lutego: rubel srebrny, 5 ruble kopiejek 86 ` 


czerwony złoty nowy rubli 1a, kopiejek 58 
stary rubli 1a kopiejek 3g; imperyał rubli 37 
50 kopiejek, < S 


Ee ee tele 
fadzca Koleg. Kom, Cent. Czł. — w Wilnie w Drukarni Redakcji. 


` Zołkowskiego. wyszedł d. 351 z. m. Tygodnika 


Wileńtkiego Ner 2gi, w którym następne są mas 
terye: Bolesław i Juliia, powieść narodowa. Hi- 
storya Mody, „z fran. przez M. Olszewskiego. 


Smierć Xcia Sułkowskiego w Eipeje, tłumacz. 


m dzieła: Vayàge dans basse et haute Egypte. 

Rozbior dzieła: Pamiątka po dobrey matce. Po- 

'€zya: Do Boga Wiosna. Zal pasterza nad zgo- 

nem przyjaciela. Rada przyjacielowi Mody paryz= 

Ke k ryciną kolorowaną. i = 
——— 


W Xięgarni Uniwersyteckiey u Józera Z4- 


WADZKIEGO, znayduią się papiery muzy- 
czne przybyłe świeżo z Warszawy, iak 

`| | następuie: , $ à 
RK. 


: Arnold Ch. Diyerüsşément No- 1. conte- 
s ` nant un Rondeau norvégien, com- 
posé pour le Pfarte, Vu — mees Zo 
Auerswald M. Noturno pour. le Pforte 
> ` dedić a Mile la €omte Julie Bie- 
WRA EZ SZARO Sea 15 
— Trois polonaises, douze Walses, 
Six Mazures et quatre Anglaises 


\ $ 
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kas’ z przygrywańiem Fortepianu 22-45 


Kapliński F. Sześć Mazurków 46 śpie- 
< wahia z towarzyszeniem Fortepia- 
| nu słowa iitóniego Goreckiego 

Na, Ejo kochane chlopciszka 

© — a:”Nie będę tez ronić 

3. kjna piękna fiózio 
214, My sieiemy zboże 

5. Gdzie trawka nad wodą 
"D Byway Zosia zdrowa 
Nica | Mazurek do, ACE z Geh 


KE 
SS. 


H 
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i 'R. K. i B. by 
pour le Pforte. Rol? EE (60 szenie Fortepian słowa 4. Go- 
Bailly, Jaume et T ‚Trois ERT "recbiego 
"Romances sep accomp. de Pfor | i Jakby róża Goci * nasza Zo: © 
Paroles de Mr "Dur. ARQ PSH Ee > | sia sliczna e». zk ZZO 
Mon bonlicur vient Ge Pasi ence z eat J. zPolońaise pour 46 Pfórte z 
Aronu eraije Findijferęsce , SEEN o dedic z Mr SZ. Vawotski +... — 15 S 
de voulais comiencen ina vie J <= "Karpiński K. Mans" Fiora Balet ułożo- > 
"Chodkiewicz Sophie. Levius Gonpo" S ` „ny ha Eortepiano `. — mo 0 —/90 
Chańson Veniitn zm vicum Ze —  Uwertufa z Opery Jadwiga na Fore : \ 
E heur” de Pise avec aceoń: jp. de Gia en EHNEN, che "E a 1-49 | 
Pforle-. `. się TY dn Te A = itoiz Opery Falicia i SR BW ; 
Damse AJ Polski Taniec $ rany `na Balu. '— "ditò z Opery Marcinowa w Se- 
“w Dzień zakończenia SCYT Kro- I ARGIA set. ; E O A 
i lestwa. Polskiego, „przerobiony na Le  diito;z Opery. Kamola: + Ta el EE 
Fórtepiano, . x SE *— 15 , dito ż Opery Xięże Czarnomyśl — 30 À 
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*- — miłosci grany na Dhlo Krs žęCIA -— Dumanie nad mogiłą, as SCH na 
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A) Derka J. Walec grany na Bała u Agora grywaniem Klawikordu — Na sa- 
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„ Desżczyński 4. Variations pour łe Pforte zy ny Kapelusik z przygtywaniem 
sur un Quatuor de Rode, Qe: 11, —— 46 -„Klawikordu, Już Zo oddawna du- 
ës Deux polonaises_póur le Pforte avec 4. /Jbo Anńeczko + *. 2 — 20 
accomp don Violón abligć „ad Łabęcki Lr Trzy Poloneży. na Fleċik polski — 20 d 
Dt E EEN vie A3. Lang. (Panną Maria) Kotillon na Fors I FES 
Elsner J. Modlitwa na cztery głosy z tex+ | | tepian0 «x . — 25 g 
tem: polskim x Głos Co 7 sm 15 eis FH, G.'Rohdó na Pórtepiśną Skok ES? 
Brnemann H. 8 Waryścyy na Fi ortepiáño ya ponowanei ofiarowane zain 
- z Dumki Rossyyskiey Jchaw Ko- X WICKIKE 3% 0 8. Ws — 40 
zak zza Dunaw „+ . —46* a ‘Rondo a la Polacca pour. le. Pone / 
=— 10 Variations. poir le Pforte . — 60 "eomposć ët dedić Mme la Comtessć I 
Gelinek. La PeaCIDA -CAMPAGNA Polbneż EL ZEE NBP E 7 WE JED d 
E śpiewany przež p. CATALANI a uto- waw Uwertura z Opery Dzwonek uto- 7 | 
-„żoky na €ortepiano ` e —— 30 żóna na Fortepiano . ^ . —50 E) 
Giuliani MN Duer czterech sztuk ujo ‘Marsż Tokwizycyi Hisepańskiey ben na , 2 
dobanych, Spiewavych przez P. CA $ ` ?Fotiepianó ee CC —/85 | 
TALANI upięknione i i wavyowańe na ` s ski MF, Marche poùr le 26 g 
"mg Gitare hiszpańtką ©. . ©. — 60 Pechabieżck ag X. Duo concertante na — 
Grówala w. Polonez na: Fortepiano ofia- woić £krzypców Dzieło. 6 — — 50. | 
l . rowany J. EE M. Słowianow EENE Peschke J. Bolonćżx Marsz na Fortepiano RZE 
= askŁĘ * ROCA een A - skomponowany fsfiarowańy Pół- CH 
MGpiżeski géi Marin pour le Prarte deiner ` EC kowóikowi TRęBrckieńu 1. es 80 © 
> a Made Comtesse Butler ` <= 153 “Stolpe A. Polonaise ponr le Pforte avec * | 
| Herrmann ‘W. Deux polovaises , Dor Kä 3 ` accomp: d'uń Ve Vielen og. DAE 
ss PONE sae e wo ia EECH ege SZ Z 000/005 e 30: | 
Herold BT rzy „śpiewy: ztowarżyszeniem! Szymanowska Mazurćk CC śpiewania z e | 
Fortepianu z Opery Hang NA | E warzyszeniem, Fortepiańu słowa A. | 
ZZÓNY : 4:1 Lei BA « GoRECktncó . ę É 
i Jeśli chcesz mieć słodkie „związki | p _Niebędę łez rońić choć mnie Stach PREM 
A: Serce me wzruszenie cuie ZA > ARA NZICJEĆ z E GOA LOSE. RÓ | 
0 kl mój Jaśniejf ic możny Parie, Terpgychara czyli £biór eege a. | 
zi Uwertura: n EN z Opery ` IŻ. naybaydziey ulubiożych w Towarzy- . | 
(.. Handel na doń ty. a ac 56 stach Warszawskich rozmaitych- 
Kamieński Mi, Polonez de spikama" 1 GC ASS: Tańców na Pianoforte, między któ- S 
tańca ra Pieśń z Opery Kopciuszka ` remi -znayduią się i: Tańce grane gat 
= Skromnie posłuszna Dzietwczyn- Gi Opawie pa Balach podczas by: _ 4 


tnosci NASJAŚNIEYSZYCH Mos: 
ców. -Dotąd wyszło. Némo 
, iedznaście z których każdy | kosztuie — 45 
(Dzieło Kontyntie się) 


Truskolaski R R. Szkoła na Gitarę IPEE ta Z 
ei MSZACH, e St Bé 
, am 6 Waryżcye na Citare Hiszpatiską 
. | ze Spiewu ulubionego „, ap Mie- 
fe. "Sie dziwne obyczaje z. Opery 
` Nowe Krakowraxi Dzieło 6 . 7 95 


I... ska. (Parina Yee A Tańce 
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SUBA Fortepiano OB 2 r 
Walec zOpery Czerwony Kapelasik gra- 
—_ by, na bala Sos NAMIESTNIKA da=. 

dy w dzień zamknięcia Senn 45 
2, Paźdź. 1830 r. na Fortepiaho EE E A 
ZE ański J. Mazurek grany oa Bau u Ser 
AN Amen w dniu 41. Września 
1820 r, na Fortepiaho >. % 4 
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| ryścyami na Fortepiano KAFES 
Wurf W. W. Deg, Polouwaises pońr łe, 
Pforte composées et detlićes A S. A. 
E ŁA PRINC. ANGELOUN SAPIEHA - 
‘Zöllner K. TI Wiatyacye na Foriójtano 
2 Opery ŁOKIĘTEK + 3. 
> Polonez na Tortepiano ofiarowany 
JP. 4/. Biernackiómy 403 3 
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Boże ZAB WEWNE A Sage 
—a. Wedle Com dt IMPERATORSKIEY 


MOSCI Sayowiednącego wala Rossyą ele. etc. ee, ,Chiey. Tyszkiewiczow. ker 
Sądu Gł. Lut. Wier.. 2,0 Depart. ciągle «skiey w Peie Dzieśniewsątm w 
sądzącego stę, Urodzona , Elżbiefe w-Koczarskich kach 2-gospodarzy ludności: dusz Pes 


Da 


A 


wën AR Stret nie wystarczają nie tylko ha opłatę kapiłałot, 
niektórzy wierzyciele: 


le nawet-procentow, Kiedy r 
fprzewiodłszy %konwikcye zaymują iniraty sz mp - 
dla innych, a W. Hiacynt Żebrowski portez: woysk 
Polsk. za Życia jeszcze “cp. Sowiet. Ruutensztraw=" 


ho ma wyeżekwówaną tradycyą óbżał. Wołyński ` d 


Sekretarz w części dług swóy od żałcey odebiał,« = 


za pożostałość konwikcyą grozi, podobnież Arie 
ŚKastryat b. Gierardówa także w części będąć 
spókojońą;paminw Że innego źrżódłą do tey mër 
sy jest dłużną nie czyniąt oblikwidacyi konwikeyg™~ 
do skutku: doprowadzać frzedsiębiśrze, i Zi. w sum- 


` mie «0,060-2ł, polsk. ruchgrności pozóstałey © schz= 
e denen | 

date, tw zaległych procent 
znaczenia testamentowęgo, oraz w'ulielu innych nie ` 


h od summ, podług prze- 


©ysputowańą jest. kredytórką, kiedy naostatek po 
‘zaspokojeniu wszystkich sterne massy tey kredy- 
forów t'pretensorówj, pozostałość wedle ustaw krd- 
ju, ma bydź PERTRA pomiędzy Herrykierą Botz, 
tensztrauchem 'a połómkiem po Annie Segienerikó- 
wey. ` Dla tego wskazująć obecne <fynduste jako - 
*o folwark Ormiantezki w Rosien. jek równie ża 
sumę zł: 13,852 En, nm Seel 2 z eadywizyi ŚSredni- 
krey wydział w gibernii Miń= 
„majętności Błośr 
kich 6, ziemi 


pierwszego mk/żeńtiwa lautensztrauchota nadwor, wok 7 morgów 6, prętow 148, gakówt scheda za” 


„ dasbietmkowa; powtórnsgo Hryneewiczowa Sedzi 


„Jęta za $oszłiny skarbowe, które juź dane. wybra- 


"Gran. Rosten. a dokłódem ręża swojego urodz. Lu- nemi bydź muszą dotąd % administracyt „obżał, Do- 
dwika Hryrcewicza,, Heńryk Rautensztrasch enn boszyń skiego zosteje; jak równie oddając dalszy wszel= 


pod wiedzą przydanych dekretem Ziem. Piu Rosto. ki simmowńy i gdziekolwiek - znąłeść się. mogący ` 
roku 1816 mca januaryi 21 dnia opićkukow, Joze= 7 


ja Rautefsziraucha -generała woysk Polsk, Fodzó- 


nego nięletnich stryja, Vorea: Billewicza 0. podkó- ‘ko przez - d j 
morzego. ażeraz Morszat. Piu Hosiêń,, Rocha Irże:' ne należnoście sądowego wymagają rozżpoznanią t. 


„ciszęwskiego b. Prezyć. Gran, Alichała Zaleskie- 


en b. podkomorzego tegoż Pru i Stefana Olendzkie- “dta: kredytorów, „pretensorów i` 


go-starosty, za dostatecznemiz emt? opiekunami na- 
* radżeniem i zniesienieńi się -pozywają; Us, Hia- 


*', eynta Zebrowskiego porucz. dorek polêk., Jakuba 
~ Wałyńskiego sekr. kolieg., Xiężnę Maryq; Kaśtrydt ` 


b. Gierardowę półkotonisoteę woysk Ross., Izaaka 
Judelewicza Adelsona. kiipca.atvszey gildy, Ignace- 


niu się <weaysikim Komu należy sprawiedliwie jak tyl- 


` oblikwidtcyi, wszystkich ża tém „z jakiego dądź źrz0- 
że ie do jedno» 
czasowey rozprawy powołując, nastąpnie przyno- 
szą do SCH GŁ prośby: dh er eg 
'dusżu wróżnych guberniąch i powiatach jeden sąd 
w sądzie Gł. Lit. Wiler 2go. 
"do $ądu Gł. zgo Deport, gubernii Mińskiey 0.wy- 
‘znaczenie ztamtąd członka względnie schedy, Bło- 


e 'go'Palencza sowiet., Antoniego Woyny, Rafała Nar-  śnickiey uezykić kommtunikucyą, exzdywizyt tey oda 


wiłly rotm. X, źmiydz,,! Kajetanć Doboszyńśskiego 

ztorosty dzieśniewskiego i dalszych wszystkich z ja” 

Ze okolwiek bądź źrzódła kredytorów, pretęnsorow 
d H 34 ra Se ai Ge 


sowietnik Jan Rautens ` 
bie. zasiągnienia kredytu, lecz. | 
szy miał obowiązek usprawiedliwienia śię swoim wte 


rzyciąlom, ile czcsywe dozwalały okoliczności, nie dztiach poobiednich tave tę i ewdywizy 


ney osnowie ` zeszły nadworny 'dżając ad fundum Orztłuniszeł 
enstrauch był niekiedy or por ee: dlug ubogiego, funduszu Mino 
Zawsze za naypierw- żenia za tém ich doli, co'żjazdy 


w „Ziem. Piu w którym Ormiatższki leżą to jeść: ,- 


osieńsk. polecić lub innemu sądowi w którymkol- 
wiek. powiecie ustronnemu i by sąd ten nie zjeż- 
R jaho funduszu na 

włów, dła nie obcią- 
ad fundum liczne, 
czynić niusżą, w Rosieniąch lub innym powiecie er go- 
Ę.2 przy-, 


mogł jednakże opłacić niektórych, do dni życia swos doo do tedo sądu członkiem guber ii Mińskiey 


s jago, ig więc powinność włożył na sukcessorów,An- 


uskutegzni?, a wysyłał czyli delegował ad fundum 


nę cgrkę z.pierwszego małżeństwa, i Henryka syna, w tym tylko, w ccm bez tego obeyść się nię mo- 
z żyjącej: teraz %ony swojey in 2 voto Sędziney'Hry= žna, jdko to dla zrobienia inwentarza i opistnią sta- 


niewiczocy, zostawując im ioetćlki majątek, aprzeź nu folwarku Ormianiszek; jednego z pomiędzy, sie-- ` 


. ostałeczne tóstamentowe rekórządzenie daleko przed bie z urzędników Rosięńskich, do Błośnik, zaś Mirre 


zgonem tv Yoku „1B1o Wica- lutego 26" dnia 


z € , 


sprawio= skiego urzędnika naźnaczonego do tey ewdywizył 


ne, a zaraz po.zóyściu jego w roku 1815 listopada posyłając, takže wysławszy. komódrników dla rożmie- 


8 gnia do akt .Zieru. Rosen w sposobie cbłaty, wnie- 


Sione, dożywocie na fętwarku, Ormianiszkach sin- «gdyż: Ormianiszek. "ago 
„mach Srséibich i spadkowych óraz rhchomości žo: mniej, a śchedy Błośnickie 
<nie Aalen, teraz. Sędziney Hryncewiczowey zapi- 


sat, z tym warunkiem, iż Jeśli powtórzy niałęeństwo, 
© tedy od prawa dożywotniego odstąpić wnura będzie 
" 4 tylko 40,600 zł. śunimę z tychże Ormianiszek wy. 
eeng się winną i przyzwniią częścią ruchomości 


kontentować się, pozostała wdowa teraz Sędziną fry- 


niewiczowa przez urzędowe wwiązańie «prowadzo- 
na do possęsyi dążywotiniey fotwarki' Ormianiszek 
znalazła interessa znacze ciążące, zaległe skare 
pbowi należnoście opłaciła: i uspokoiła licznych kre- 
` dytorów, jednym częściowre płacąc kapitały, innym 
procenta, jak równie nałeżnóście sługom, rźemie- 
ślnikom i różyego stanu ludziom, a lubo tita obcią 
Żonego wlugami domir, Anna córka SP Sowietn. 
Raulensztraucha idąca. za mąż za W, Symona Sa. 
menenkę Sowiet, wypośażóną bydź ie mogła; ivez 
dle możności domu, jednakże wzięła wyprawę. Pod 


takim starern rzeczy powtórzywszy śluby za tera- 


źnieyszego męża Ludwika, Hryncewicza, kiedy ze 
ścistega rzeczy rozważenia okazuję się Ae utraty 


folwarku tego i wszelkie pożostałego majątku re» 
z < i E 


ię x 


Kee 7 


rzenia ziemii tey tylko, ktöréy potrzeba: okaże się, 


Świeżo zrobiona za de- 


„ kretem eqdywizyi Srednickiej, ady do tego sądu za- VS 


geci byli ci tąkże co winni do massy, jako Zo Gig- 
rardowa teraźnieysza Xiężna Kastryót i w tey mie- 
trze poszty 'óbcwiązujące 1ą kommiunikacyc, jakó i 
dnni do massy dłużni 
"zostali sądu, aby wsztlkie gdziekolwiek Hapoczęte 


pociągnieyi do tego jednego ` 


gda ` 
NZ 


rusz; gdy nie widzi zał. ińfiego sposobu uiszcze” < 


Depart. naznaczyć, 


e zrobiona, nidco de. - 


lub już zaszłe konwikcye, w skutkach swoich zttrwy- ` 
mane były, a sąd ten seden naznaczony, wszystko ` 


jak AE passive rozebrał, tradycye do. final- 
‘ney rozprawy zasusperigował | administracyą cala- 
go majątku osobie mającey fundusz do odpowiedzi 


półecił, .przebory procentow na tradycyynych pos- ` 


„sesorach i na kim się okażą powrócił do massy. A- 


wizacyą 'w.gazetach krajowych i Królestwa Polskie- > 


ga dopełnił, amissyą wieczną ra nięstuwających 
kredytorach i debitorach zapisał, pefry, straty, szko- 
dy, winy; nieużytki zdecydował, oraz rekógnicyą i 
rekabicyą uskutecznił, wydatki Cen p Adral; a 
po ogłoszeniu powtórnego term , 

żadnych zwłok i odkładow, ostatecznie rozsądził, i 


- miesnie rozsądzonego niezostawił i co tylko wićzaż > 


nu do stariności bez ` 


RE 


ez spoth tacy d ewdywiżyi, gdy nawet ins. ` 


~ 
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/ 


f 


| „nią właściwych. 


| Zaidłera, W. sgo, ną ulicy Rudnickiey. Dnia 


sie rozprawy przyzwoitóm bydź się okaże i poda. 
Roku 1820 mca zbrag dnia. Woźny takowy po- 
zew przed Sąd Gł. Lit. Wileń. 2go Depart. ciągle 
sądzący w sprawie W. JPani Hlzbiety z Koczar- 
skich pierwo Rautensztrauchowey nadwor. sowiet. 
"a teraz Hryncewiczowey Sędz. Gran. Pitu Rosień. 
z dokładem męża Ludwika Hryncewicza, oraz Hen- 
ryka-Rautęnsztraucha nieletniego syna, tudzież 
JIVIP. Jos ta, Rautensztraucha generała woysk 
Polsk, Józja Billewicza Mersz. Plu Rosień., Ro- 
cha Przeciszewskiego b. prezyd. Gran. Michała Za- 
_ leskiego b. podkoraar. tegoż Di i St:fana „Olendz- 
kicgo storosty jako opiekimów de breit Ziem. Ro- 
sień. 1816 maa januaryi 21 dnia octewisto w ręce 


WW. JIPP. Ignacemu Polenczcwi sowiet, Izaako- - 


wi Judelowiczow! Adelsońowi kupcowi awszey gil- 
` dy, Hiacyntowi Zebrowskiemu. porucz. woysk Polsk. 


w mieście Juńbyrgu dnia 1, Rafałowi Norwille w do~- 


brach Pomiłuwic, w Ptcie Rosień. dnia 7, tudzież 

Jakubowi KWołyńskiemu sekr. kolleg., Xiężney Maryi 

Kastryot b; Gierardowey półkow. w. Polsk. i Kaje- 

 tarę wi Doboszyńskiemu. staroście dzieśniewskiemu 

w /iedakcyi Gazety Kur. Lit. udzielneńi kopijami 

popodar ałem i o rozprawie w sądzie Gł. Lit. Wis 

eń. 2g9 Deport. oznazmiłem. Ge 

Jakub Wyszyński Woźny: Ptu Rosieńskiego, 

Roku 1820 mca abra g dnia przed aktami Godz. 

Bin Rogień. stawając obecnie woźny takową rellacyą 
podenego pozwu urzędewnie zeznał ` ` 
Przyjątem Otton Dowiatt Grodzki Ptu Rosięń. 

egent, ; s H ŚR > 

i ; r 
Uwiadomientt, j 
z. Wiżey podpisany móm honor uwiadomić 


Szanowną Pubhczność, iż ktoby. życzył mieć ró- 


żne figury snyćerskiey roboty, już to: zdrzewa, 
kamienia, marmuru, bronza i gipsu, może się u= 
dać do mieszkającego na ulicy Dominikańskiey 
pod Wrem 114 snycerza. a za nayumiarkowań- 
szą cenę z wszelką dokładnością będzie zrobio- 


no. Franciszek Andryoli Włoch. a 
RA e 


7 
s 


kojów „`w guście najnowszym i we wszelkim un 
2 7 y ż 


1. Wiłey Yodpisany, malarz dekóracyy ipo- È 


uż 


Wo KE > 
go Michelsona młodości, albo naliczywszy niepra" 
wne procenta, zaręki, i różnemi sposobami na Do: 
większone summy uzyskawszy: wexle, zapisy abia- 
zatelstwa, Obligi iinnego tytułu Dokumerta, inni 
zaś tegoż zeszłego Grzegorza Michelsona w osta- 
inich przy zgomie życią słabościach 1uź nieprzy= 
tomnie działającego wyprokurowawszy niepraw- 
nym ‘testamentem, dary i donacye usiłaią na po- 
zostałych dobrach, po nii czyniącemi się AV TO: 
nych Juryzdykcyach dopominkamj uzyskiwać sã- 
tystakcye, przeto ośwadezaiący się Żądaiąc Vo 
telnym kredytorom uiścić się a z dalszym nie'e- 
galne nastanie dokumentow 1 bezażyczanych pie- 
niędzy maiącymi iednoczasowie rozprąwić Się, po- 
stanowił wszelki fundusz , iaki tylko pozostał za 
Głowy zeszłych JWW. Jana Główno Komente- 
ruiącego armią; i wielu Orderow kawalera Leen 
Grzegorza Porucznika i kawaiera Syna Michel- 
sonow , i, Heleny Baremessy Rozen Kapitanowey 
Córki, a mianowicie dobra Iwenowo zwane z dzie- 
więciu folwarkami I wszelkiemi attynencyami w 
~ Guberni: Białorusko Witebskiey w Powiecie Ze: 
welskim położenie maigce , tudzież sammy fa 
kredytach o różnychi0sob zostawione ze- wszyst- 
ką a wszelką rzchówmością, sprzętem i wszelką, 
własnością , laka im fundo rzeczonych dóbę "1 w 
różnych mieyscach .naleść się może pozostałe, A 


przeź różne osoby zeszłego JW. Grzegorza Mi= , 


chelsoną otaczające nieptawnie tak pod życiem, 


; iąko teżipo śmiercionego zagarnione , 3 oświad- 


czaiącemu się iąko naturalnemu  Sukcessorowi 
spadkiem Sukcessyr z prawa. natury i z mocy 'Te- 
stamentu wyż rzeczonego JW. Jana Michelsona 
'należne i przychodzące na [axę i Fxdywizyą wie- 
czystą dla iednoczasowego wszystkim 
rom i pretensorom „uczynienia satysfakcył prżez 


ninieysze oświadczenie w ofierze, oddając, to tylko | 
` dla siebie czyni zastrzeżenie , iżby nieścieśniona 


wolność czynienia układow z tymiź kredytorami 
niezaprzeczona była. U takowego oświadczenia 
„podpis zanoszącego ony z mocy Plenipotencyi sọ- 
bie służącey temi wyraża się słowy: Na mocy mnie 
daney Plenipotencyi od JW. Generał Leytenanta 
i wielu Orderow Kawalera Alexandra Woynowe* 
go w Sądzie Ziem. Newelskim 1820 roku Octobrą 
Zo przyznaney. takowe oświadczenie podpisuię, 


Kaietan Wenrcych. — Jozafat Jacyna Cywilnego 


kładzie ozdób rysunku, przejeżdżający z Rygi" Wijebskiego Departamentu Sędzia wolno umie- 


do Warszawy, ma honor polecić swoje ustugi, 
w cchoczćm spełnieniu wezwania każdego, ktoby 
sobie życzył użyć go do robót, jego usposobie- 
Mieszka w domu Burmistrza 


3 lutego 831: roku. Schubert z W. X. Wey- 
«mąarskiego. ` W 


"Oświadczenie. 


5 Fzcerpt oświadczenia z protokułt poto: 
czego ow Głównych cywiłyiego Departamentu- 
Watobskiego w dacie niżey wyrażoney : wpisane- 


go w roku terazneyszym 3820 Miesiąca Decem- 
( bea 4 dmia' pod pieczęcią urzędową Sądu Główene- 


go, cywilnego Departamentu Witebskiego stro=' 


nie potrzebuiącey iest wydany. - , 
, Roku +820 Miesiąca Decembra g dnia. oświad- 
, czenie Imieniem JW. Alexandra Lwowicza W oy- 
nowego Generał Leytnanta 'wóysk rossyyskich i 
wielu orderow kawalera przed Sądem Głównym 
cywilnego Departamentu. Witebskiego i całą po- 
 wszechnością w następney okoliczności 'czyniące 
się — Nie celem krzywdy istotnych i rzetelnych 
wierzycieli zeszłego JW. Grzegorza ` Michelsona 
Porucznika. Gwardyi i kawalera, ani też w chęci 
1 zamiarze zyskania miewolnych korzyści, od ja- 
kich oświadczaijący się z własnego sposobu my- 


` ślenia i z samego stopnia dostoyney rangi był i 
, iest dalęki , zostaie przymuszonym tych ośtate- ` 


"eżnych iąć się środkow do uczynienia iednocza- 
sowey i równowaźney dla wszystkich tęalnych 
tegoż zeszłego Michelsona kredytorow'satysfakcyi, 
lecz kiedy w rzędzie długow skarbowych i pra-. 
wdziwych «ierzycieli. użyczaiących gotowemi pie- 
niędzmi, znayduwją się w niemałey liczbie i tacy, 
którzy profituiąc z miedoświadczoney JW. zeszłe- 


ścić w (Gazecie Kuryera Litt.— Zgodno z Pro- 


tokułem Potocznym Antom Dunin Slepść "Pytu-- 
larny Sowietnik 1 Giłgo Sądu Cywilnego  Witeb- ` 


skiego Dępartamentu iżxpedytor. 


OŚ PZAZBCA KA 
Świeżo sprowadzona znayduje się do sprzedania 
"w handlu Józefa Kopscha w następujących , 
gatunkach: 
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© 090. Przedaż fortepianow. niże 
IW domu IV. J Pana Kwinty 
za Trocka bramą pod N. 1147 


 znayduje się doprzedańia Panta- 


mechani 


lion więć mahoniowy angielskiey 
RACE 
tepianisty Jerzego INoaka, 


iki; na oktaw sześć ufor- 


kredyto+ ' 


4 D 
wi 


